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Młode pokolenie
h pierwszej linii frontu walki

o realizację planu 6-leiniego

zaoszczędzili junacy 
furnusowej brygady SP

WARSZAWA (PAP). Ju
nacy III turnusu brygady „SP" 
zatrudnieni w zakładach che
micznych w Oświęcimiu, zakoń
czyli tumusowy plan produk
cyjny w dniu 1 sierpnia br. Plan 
ten przewidziany był początko
wo na 44 dni robocze, wyko
nany zaś został w ciągu 22 dni.

Wcześniejsze wykonanie pla
nu produkcyjnego zaoszczędziło 
Państwu sumę 5 753 000 zł.

Z obrad plenum Rady Naczelnej ZMP w Warszawie

738 milionfiw zł oszczeanosu.
przyniósł Czyn Lipcowy
łódzkiej klasy robotniczej

W dniu 31 ub. m. rozpoczęły się w Warszawie dwudnio
we obrady Plenum Rady Naczelnej ZMP, w których bio- 
rą udział czołowi działacze organizacji młodzieżowych 
ZMP, ZHP, SP, ZAMP i Zrzeszenia Studentów Polskich. 
W ciągu obrad przewodniczący ZMP Władysław 
Matwin wygłosił referat, w którym omówił na początku 
sytuację międzynarodową.

Nasze zadanie — kontynuuje 
mówca — to skupić pod hasła
mi walki u pokój przeciwko je
go wrogom — wszystkich uczci
wych młodych Polaków, wszyst
kich szczerych patriotów bez 
względu na dzielące ich jesz
cze różnice. Zadaniem naszego 
Związku jest stale umacnianie 
jedności postępowej młodzieży 
wszystkich krajów świata wal
czącej pod sztandarami Świato
wej Federacji Młodzieży De
mokratycznej.

Naszym zadaniem w walce 
o pokój jest coraz bardziej 
wzmacniać braterską przyjaźń 
i sojusz ze Związkiem Radziec
kim i jego wspaniałą młodzie
żą.

Podstawowe zadanie Związku 
Młodzieży Polskiej polega na 
tym, aby ze wszystkich sił po
magać Partii — awangardzie 
klasy robotniczej, blokowi 
stronnictw demokratycznych, 
masom ludowym w ich walce 
i pracy, aby mobilizować w tym 
celu i organizować młode po
kolenie Ludowej Polski.

IV i V Plenum Komitetu Cen
tralnego PZPR dały Partii pro-

Zdrada prawicowych przywódców socjalistycznych
Kompromisowe rozwiązanie 
problemu królewskiego 

wy wołało fale protestów w Belgii
BRUKSELA (PAP). Strajk ge. 

neralny, który ogarnął przeszło 
700 tys. robotników — trwa. 
Strajkujący domagają się bez* * 
warunkowej abdykacji Leopol*  
da oraz przyjęcia żądań doty*

czyło kilkudziesięciu księży z 
terenu całego województwa.

Obradom przewodniczył ks. 
iadca Józef Bartel, odznaczony 
ostatnio krzyżem kawalerskim 
orderu Odrodzenia Polski. Ob
szerny referat na temat sytua
cji międzynarodowe! i agresji 
imperialistów amerykańskich w 
Korei wygłosił ks. proboszcz 
Czepek z Wudzynia. Prelegent 
podkreślił, że wszyscy kapłani 
mają szczególny , obowiązek 
brać udział w walce o pokój 1 
mobilizować wszystkie siły w 
jego obronie.

Po bardzo ożywionej dysku
sji, w której zebrani księża o- 
stro potępiali agresję przeciw 
ludowi koreańskiemu, zebranie 
zakończono uchwaleniem rezo. 
lucji. wyrażającej pełną soli
darność ze stanowiskiem Rządu 
polskiego w sprawie Korei. 
Równocześnie księża patrioci 
wo ewództwa bydgoskiego wy
stąpił} z apelem do całego 
chowieńs'wa by włączyło 
do akcji niesienia oomocy 
rodom uciśnionym.

• • *
Robotnicy krakowskich 

btyk j zakładów pracy, dając 
wyraz międzynarodowej soli
darności proletarackiej oraz 
swojej gorącej sympatii dla 
bohatersko walczącego ludu 
koreańskiego zbierają nadal 
pieniądze na fundusz pomocy 
dla cywilnej ludności Korei.

Na czoło załóg w województ
wie krakowskim wysunęła się 
ostatnio załoga fabryki gumy 
w Wolbromiu Robotnicy złożv. 
li już na fundusz pomocr dla 
Korei około 100 tys zł.

Kolejarze węzła tarnowskiego- 
złożyli już na 'en re’ 64 500 zł 
zaś robotnicy i urzędnicy wszy
stkich działów państwowej fa-

Awans społeczny
kilkuset robotników

GDAŃSK (PAP). Ostatnio w 
wielu zakładch pracy na Wy*  
brzeżu robotnicy przodujący w 
pracy i w doszkalaniu zawo= 
dowym otrzymali awans spo*  
łeczny i objęli wyższe stanowi*  
eka. M. in. awansowanych zo*  
stało 70 robotników budowla*  
nych. Spośród nich murarz 
Wyszkowski objął stanowisko 
starszego inspektora w dziale 
zaopatrzenia, a murarz Łuków*  
6ki awansował na starszego 
majstra.

Awansowało również kilku*  
dziesięciu transportowców. Do 
niedawna pracownik fizyczny 
ob. Drublewski został miano*  
wany majstrem warsztatów me*  
clianicznych, a kierownikiem 
solarni spółdzielni ..Jedność 
Rybacka" został b. robotnik, 
ob. J. Głębień.

Wśród kolejarzy awanse ob*  
jęły ok. 10 proc, uczestników 
współzawodnictwa. Spośród 
pracowników leśnych i drzew*  
nych 40 osób przesunięto na 
wyższe stanowiska.

Ogółem awans społeczny uzy*  
skało ostatnio na Wybrzeżu 
kilkuset przodujących robot*  
ników. 

gram działania na długi okres 
i postawiły przed Związkiem 
Młodzieży Polskiej zaszczytne, 
ale wysokie i odpowiedzialne 
zadania.

Jak Związek nasz wywiązał 
się dotychczas ze swoich zadań?

Odpowiadając na powyższe 
pytania ob. Matwin mówi o o- 
siągnięciach ZMP w wykony
waniu planów w fabryce, na 
wsi i w szkole. Trzeba stwier
dzić, że Związek nasz ma tutaj 
znaczne i niewątpliwe osiąg
nięcia. Rośnie liczba młodzie
ży biorącej udział we współ
zawodnictwie, wzbogacają się 
formy i treść naszej pracy w tej 
dziedzinie.

Jednakże ogólnie biorąc or
ganizacje związków przeważnie 
nie wywiązywały się ze swoich 
zadań w budownictwie socjali
stycznym w fabryce, ńa wsi i 
w szkole w takim stopniu jak 
tego wymaga sytuacja i nowy 
okres, w który wstąpił nasz 
kraj, okres walki o realizację 
planu 6-letniego.

Z kolei przewodniczący ZMP 
omawia rolę i zadania ZMP.

Obóz demokracji i Związek 

czących poprawy warunków 
pracy i podniesienia płac.

W wyniku zakul.sowych ma*  
chinacji, prawicowi socjaliści
— wbrew interesom żądaniom 
strajkujących robotników — 
zgodzili się na kompromisowe 
załatwienie problemu królew*  
skiego i na odroczenie na czas 
nieokreślony rozstrzygnięcia 
postulatów ekonomicznych kia. 
sy robotniczej.

W dniu 1 sierpnia zakómuni*  
kowano że Leopold powziął 
decyzję tymczasowego przeka*  
zania uprawnień królewskich 
następcy tronu, Baidwinowi. Na 
wypadek jeżeli' partie politycz*  
ne nie zapewnią Baidwinowi 
„atmosfery zgody narodowej".
— Leopold zastrzegł sobie pra*  
wo powrotu na tron. W komu*  
nikacie zaznaczono, że Baldwin 
zostanie koronowany po uzy*  
skaniu pełnoletności, tj. po 7 
września 1951 r. Takie rozwlą*  
zanie sprawy jest, oczywiście
— jak wskazuje się w kołach 
dziennikarskich — rozwiąza*  
niem połowicznym i nie tylko 
nie przesądza sprawy monarchii, 
ale nie kończy nawet definityw*  
nie sprawy Leopolda

Kompromisowa próba rozwią*  
zania problemu królewskiego 
oraz odrzucenie żądań robotni*  
czych w sprawie poprawy wa*  
runków pracy i podniesienia 
płac — wywołały głębokie o*  
burzenie wśród robotników Bel. 
gii. Na ulicach Brukseli i w 
okręgach przemysłowych odby
wają się manifestacje robotni
cze pod hasłem bezwarunko
wej abdykacji Leopolda i przy
jęcia ekonomicznych żądań ro- 
l^tników. 

nasz powiększają bez przerwy 
swoje wpływy wśród szerokich 
mas młodzieży. Przeobrażenia 
wśród młodzieży znalazły wyraz 
w szybkim wzroście i rozwoju 
ZMP, który na przestrzeni pół
tora roku powiększył swoje sze
regi więcej niż dwukrotnie i 
wzrósł z 550 tys. na 1250 tys. 
członków. Związek okrzepł 
wewnętrznej i umocnił swą jed
ność, wyłonił znaczną ilość ak
tywu.

Dzięki wzmocnieniu wewnętrz
nemu ZMP podniósł swoją rolę 
przywódcy i organizatora szero
kich mas młodzieży. Mimo na
szych zwycięstw wróg nie chce 
się poddać. Wróg, bity i wy
pierany przez nasze siły, bynaj
mniej nie rezygnuje z dalszej 
walki.

Co trzeba zrobić, aby skoń
czyć z tym stanem rzeczy? Na
leży obudzić czujność tych 
wszystkich organizacji ZMP- 
owskichr które jej .dotąd nie 
wykazują, zmobilizować szeregi 
ZMP-owskie do walki z wro
giem.

Związek Młodzieży Polskiej 
jest bojowym, wiernym i odda
nym pomocnikiem Polskiej Zje
dnoczonej Partii Robotniczej, 
wielkiej awangardy klasy ro
botniczej i mas pracujących, 
przodującej siły bloku stron
nictw demokratycznych — w 
walce o zbudowanie socjalizmu 
w Polsce i ostateczne pokona
nie wyzyskiwaczy, jest przy
wódcą, organizatorem i wycho
wawcą młodego pokolenia w 
duchu patriotyzmu i internacjo
nalizmu, braterskiej przyjaźni 
i bojowego sojuszu z narodami 
Związku Radzieckiego, w duchu 
solidarności z wszystkimi luda
mi świata walczącymi o pokój 
i wolność, demokrację i 
lizm.

Było wiele błędów w 
dotychczasowej pracy, 
jednakże wszelkie warunki po 
temu, aby przezwyciężyć błędy, 
usunąć niedomagania i zlikwi
dować braki.

Nasz Związek chce być i bę
dzie wiernym i oddanym, bojo
wym pomocnikiem naszej wiel- 

socja-

naszej
Mamy

Zakończenie obrad

Plenum Rady Naczelnej ZMP
WARSZAWA (PAP). 2 bm. w trzecim i ostatnim dniu obrad 

rady naczelnej ZMP, zakończonna została łączna dyskusja nad 
referatami przewodniczącego Zarządu Głównego ZMP — Wła*  
dysława Matwina i kierownika wydziału młodzieży robotni*  
czej zarządu głównego — Wiesława Ociepki.

W dyskusji wziął udział se*  
kretarz KC PZPR — Franciszek 
Mazur, wskazując na wnioski 
dla pracy organizacyjnej jakie 
wyciągnąć należy z przeprowa*  
dzanych obrad-

Podsumowania dyskusji do*  
konał przewodniczący ZG. 
Władysław Matwin.

W zakończeniu obrad 
naczelna dokooptowała do
go składu 5 nowych członków. 
Dokooptowani zostali: Mieczy*  
sław Marzec. Stanisław Nowo*  
cień, Jarosław Ładosz Norbert 
Michta, Tadeusz Wieczorek. 
Równocześnie Rada Naczelna 
postanowiła powiększyć ilość 
członków Zarządu Głównego do 
35 i uzupełnić jego skład na. 
stępującymi członkami Rady 
Naczelnej- Wiesław Ociepka, 
^ieczysław Marzec. Stanisław 

ZMP

rada
swe*

klej Partii, awangardy klasy ro
botniczej i mas pracujących na
szego narodu Polskiej Zjedno
czonej Partii Robotniczej.

To ona, Polska Zjednoczona 
Partia Robotnicza i jej Komitet 
Centralny na czele z Przewod
niczącym Towarzyszem Bolesła
wem Bierutem chroni nas .od 
błędów, otacza stałą troską i 
pewną ręką prowadzi zawsze 
naprzód.

Młode pokolenie z entu
zjazmem pójdzie wówczas 
do wielkiej pracy nad zbu
dowaniem kwitnącej -i szczę
śliwej socjalistycznej Pol
ski, odrzucając na bok 
wszystkich wrogów ludu.

Nasze mlodze pokolenie u 
boku starej gwardii rewolu
cjonistów stanie na pierw
szej linii frontu w wielkiej 
batalii o wykonanie pory
wających zamierzeń planu 6- 
letniego, będzie niezachwia
nym obrońcą naszych gra
nic, naszej niepodległości i 
odda wszystkie swe siły 
sprawie pokoju, demokracji 
i socjalizmu na całym świę
cie!

Społeczeństwo polskie ostro potępia agresję 

imperialistów amerykańskich w KOREI
WARSZAWA (PAP). Całe społeczeństwo polskie wraz 

z potężnym światowym frontem obrońców pokoju, wolności 
i prawa ludów do samookreślenia, nadal ostro piętnuje amery
kańską agresję na Korei.

Wyrazem tego jest m. In. 
wpłacenie już ponad 54 000.000 
zł na fundusz pomocy dla lud. 
ności cywilnej Korei. Swój 
głos protestu przeciwko ame
rykańskim agresorom do gło
sów całego społeczeństwa przy, 
łączyli również księża pomorscy.

* . **
W Bydgoszczy odbyła się 

konferencja sekcji księży przy 
Zw. Bojowników o Wolność i 
Demokrację, w której uczestni-

NowoCien> Norbert Michta, Je. 
rzy Feliksiak i Jarosław Ładosz.

Po zakończeniu obrad Rady 
Naczelnej odbyło się posiedzę*  
nie Zarządu Głównego ZMP, na 
którym powzięta została u*  
chwała następującej treści:

„W związku z powołaniem 
przez KCPZPR i NKW ZSL 
czterech członków zarządu 
głównego, a mianowicie: Jerze*  
go Morawskiego Zdz.sława 
Wióblewskiego, Zenona Wró*  
blewskiego, Stefana Jaroszka — 
do innej pracy oraz delegowa*  
nia do piać ŚFMD Władysława 
Gorawskieąo — zarząd główny 
postanawia powołać do sekre*  
tariatu zarządu głównego: Mie*  
czysława Marca. W.esława O*  
ciepkę, Stanisław Nowocienia 
oraz na członka prezydium Za*  
rządu Głównego Jerzego Felik*  
siaka".

Ł O D Z (PAP). Czyn Lipco
wy łódzkiej klasy roboln:cze; 
'mobilizował załogi wszystkich 

■ rabryk i przedsiębiorstw, stano
wiąc wielki wkład w dzieło rea
lizacji planu 6-letniego.

i Jak wykazują dokładne pod
sumowania, dokonane w po
szczególnych branżach przemy
słowych. dzięki realizacji zobo
wiązań lipcowych robotnicy 
łódzcy przysporzyli Państwu 
ponad 738 mil. zł oszczędności. 
I tak robotnicy przemysłu ba
wełnianego dzięki realizacji zo
bowiązań jakościowych, ilościo
wych i oszczędności surowca 
oraz art. pomocniczych — za
oszczędzili łącznie ponad 194 
mil. zł Na czoło wybiła się za
łoga ZPB im. Dywizji Kościu
szkowskiej, dając oszczędności 
na kwotę około 60 mil. zł. Pra
wie 54 mil. zł oszczędności da
ła krajowi załoga ZPB im. J. 
Marchlewskiego.

Robotnicy przemysłu wełnia
nego dali Państwu poprzez re
alizację Czynu Lipcowego, prze
de wszystkim poprzez zwiększe
nie wydajności pracy i podnie

•//„Wrocław-Korei"
Wielka impreza 

w Hali Ludowej
WROCŁAW (PAP). Dnia 

30 ub. m. w Hali Ludowej we 
Wrocławiu odbyła się zorgani
zowana przez Dyrekcję Polskie
go Radia — wielka impreza ar
tystyczna pod nazwą „Wrocław 
— Korei”, Całkowity dochód z 
imprezy, w której uczestniczyło 
około 30 tysięcy mieszkańców, 
przekazano na Fundusz Pomocy 
dla Walczącej Korei.

Starannie opracowany 6-go- 
dzinny program w wykonaniu 
chóru i orkiestry Polskiego Ra
dia, artystów Dramatu i Opery 
Wrocławskiej oraz zespołów 
świetlicowych z miejscowych 
zakładów pracy, obejmował 
„Kantatę o Stalinie" Aleksan
drowa, „Suitę Pokoju" w wy
konaniu zespołu świetlicowego 
ZZ Metalowców, szereg pieśni 
ludowych rosyjskich i polskich 
oraz arii operowych.

du- 
się 
na

fa-

sienie jakości — 67 mil. zł o- 
szczędności. Przemysł papierni
czy 69 mil. zł, a przemysł dz’’e- 
wiarski 42 mil. zł oszczędności.

Kwotę 185 mil. zł oszczędno
ści wygospodarowali w ramach 
Czynu Lipcowego robotnicy fa
bryk przemysłu odzieżowego.

Również pracownicy placó
wek handlowych przyczynili 
się do wygospodarowania wiel
kich sum. Oszczędności łódz
kich instytucji handlowych wy
niosły ponad 88 mil. zł. Ponad
to dzięki przyśpieszeniu obiegu 
środków obrotowych, placówki 
handlowe wyzwoliły dla innych 
ważnych celów gospodarki na
rodowej sumę 707,5 mil. zł.

Mjll iwNMit 
dla

posłusznych sług 
USA

WASZYNGTON (PAP). 
W dniu 31 Iipca senat amery
kański 42 głosami przeciwko 
29 zatwierdził kredyty w wyso
kości 2450 milionów dolarów na 
plan Marshalla w ramach tego
rocznego budżetu.

Senat zatwierdził także klau
zulę przewidującą, że kredyty 
marshallowskie będą cofnięte 
jakiemukolwiek krajowi mar- 
shallowskiemu, który odmówi 
wojsk, sprzętu wojennego lub 
usług dla poparcia amerykań
skiej interwencji w Korei.

Prócz kredytów na plan Mar
shalla senat uchwalił kredyty 
w wysokości około 1678 milio
nów dolarów na tzw. „pomoc 
wojskową" dla pewnych państw 
obcych. Suma ta zawiera m. 
in. kredyty w wysokości 90 mi
lionów dolarów na tzw. „po
moc gospodarczą" dla Korei po
łudniowej. Poza tym suma ta 
zawiera następujące pozycje: 
miliard dolarów dla krajów na
leżących do paktu atlantyckie
go, 131 500 tys. dolarów dla 
Grecji, Turcji i Iranu, 75 milio
nów dolarów dla krajów wscho- 

* dnib-azjatyckich, Formozy itd.

bryki w Mośclcach zebrali jut 
ok. 50 tys. złotych.

Dzieci pomorskie, przebywa
jące na koloniach letnich posta
nowiły przyjść z pomocą swym 
rówieśnikom w Korei — nara
żonym na bestialskie bomba:, 
dowania amerykańskich pira
tów powietrznych. Dzieci pra
cowników toruńskie! fabryki 
wodomierzy, przebywające na 
kolonii letniej w Skłudzewie, 
zebrały 1370 zł na pomoc dla 
młodzieży koreańskiej.

osładzania 
Rady Bezpieczeństwa 

LAKĘ SUCCESS (PAP). 
W godzinach wieczornych, dnia 
1 sierpnia rozpoczęło się posie. 
dzenie Rady Bezpieczeństwa. 
Przewodniczący Malik stwier
dził na wstępie, że delegat kli
ki kuomintangowskie; — Tsiang 
nie reprezentuje Chin i jako 
osoba prywatna nie ma prawa 
uczestniczenia w pracach Rady 
Bezpieczeństwa. Wobec tego 
przewodniczący Rady Bezpie
czeństwa kierując się zasada
mi Karty ONZ, postanowił wy
kluczyć Tsianga z Rady.

W obronie przedstawiciela 
zbankrutowanej kliki kuomin- 
tangowskiej bezprawnie zasia
dającego w Radzie Bezpieczeń
stwa, wystąpili delegaci USA, 
W:elkiej Brytanii i kilku in
nych członków Rady Bezpie
czeństwa którzy usiłowali do
wieść. że Tsiang może br^f u- 
dział w obradach. W sprawie 
tej odbyło się głosowanie w 
którym 3 delegacje głosowały 
za usunięciem delegata kl'kl 
kuomintangowskiej i Rady Bez
pieczeństwa, a 7 — wvpowie- 
dzialo się przeciwko temu.



Związki zawodowe będą mobilizowały masy 

do zwycięstwa w bitwie
o plan 6-letni

o POKÓJ, O SOCJALIZM w POLSCE
Jak już podawaliśmy, w Warszawie rozpoczęły się 

obrady V rozszerzonego plenum Centralnej Rady Zwią
zków Zawodowych. W czasie obrad wygłosił referat 
przewodniczący CRZZ Kłosiewicz, który zamieściliśmy 
częściowo w dniu wczorajszym. Poniżej podajemy 
dalszy ciąg referatu przewodniczącego CRZZ Kłosiewi- 
cza na temat zadań zw. zawodowych.

Systemy płac roboczych winny 
być, jednymi z podstawowych 
dźwigni w walce o wydajność, 
o jakość, o oszczędność, o 
wzrost naszej gospodarki i po
ziom życia mas pracujących.

Stwierdzić należy, że obowią
zujące obecnie układy zbiorowe 
posia iają wiele wad. Korzysta
jąc z bogatych doświadczeń ra
dzieckich związków zawodo
wych przystąpimy do zawiera
nia zakładowych umów zbioro
wych. które winny stanowić je
den z najważniejszych środków 
organizowania twórczej aktyw
ności szerokich mas pracowni
czych przy wykonaniu i prze
kroczeniu planu 6-letniego. li
niowy te różnić się będą zasad
niczo od dotychczasowych u- 
mów treścią, znaczeniem i zada
niami.

Jednym z warunków wyko
nania planu 6-letniego jest 
przygotowanie kwalifikowanych 
kadr.

Przewidywany w ramach pla
nu 6-letniego szybki wzrost za
trudnienia, wyrażający się w 
końcu 1955 roku cyfrą 2 100 000 
osób, w której to liczbie kobie
ty mają stanowić 1 230 000. o- 
znacza dalszy poważny ilościo
wo wzrost klasy robotniczej.

Związki winne wychować spo
śród siebie nowe kadry zdol
nych i ofiarnych instruktorów, 
którzy będą uświadamiać i roz
szerzać światopogląd polityczny 
i społeczny tej nowej armii lu
dzi pracy, którzy będą uczyć i 
pomagać jej w wykonaniu za
dań produkcyjnych; "*■■■

Jednocześnie podkreślić nale
ży równie trudne i wielkie za
danie związków zawodowych, 
zadanie otoczenia opieką setek 
tysięcy młodzieży, a szczególnie 

) młodzieży ze szkół przysposo
bienia przemysłowego i SP, któ
ra w naszych zakładach pracy 
uczy 6ię i będzie się uczyć za
wodu, będzie 6ię uczyć jak le
piej, jak wydajniej pracować 
dla Polski Ludowej.

Zagadnienie dyscypliny pracy 
nabiera w planie 6-Ietnim o- 
gromnego znaczenia. Walka o 
socjalistyczną dyscyplinę pracy 
musi być powszechna, masowa, 
zdecydowana.

Plan 6-letni, to plan troski 
o człowieka pracy. Znajduje
to swój wyraz również w związkowym, to nie tylko kwe- 
wielkich sumach przeznaczo- * stia omówienia jego znaczenia 
nych na poprawę warunków ’ i współpracy w jego realizacji, 
bezpieczeństwa j higieny pra-, Klasa robotnicza jest głównym 
cy, na co przeznacza się w 
planie 6-letnim ponad 35 mi
liardów złotych.
To stwarza warunki usunięcia 

w dużej mierze zaniedbań ist
niejących w naszych zakładach 
pracy, a będących wynikiem ka
pitalistycznej gospodarki braku

wykonawcą planu. Obejmując 
całą klasę robotniczą, związki 
zawodowe w sp ół o d n o wie dział - 
ne są za całokształt wykona
nia planu 6-letniego i pod ką
tem jego potrzeb dokonać win
ny reorganizacji swej pracy we 

... -------'wszystkich dziedzinach.
troski o warunki pracy. Obok | Główne wytyczne i ogólny 
tych 35 miliardów zł przezna- kierunek tych przemian w pra- 
czonych na poprawę warunków związkowej przedstawił na 
bezpieczeństwa pracy w starych pjenum przewodniczący CRZZ 
zakładach pracy, nowobudowa- — - • - -
ne zakłady mają mieć w pełni 
zabezpieczone odpowiednie u- 
rządzenia bezpieczeństwa i hi
gieny pracy, jako nieodzowną 
część urządzeń produkcyjnych.

Rady zakładowe powinny 
znać szczegółowo potrzeby za
kładu w dziedzinie bezpieczeń
stwa i higieny pracy, winny 
czuwać systematycznie nad naj
bardziej celowym wykorzysta
niem posiadanych nakładów na 
ochronę pracy.

Związki zawodowe muszą żyć 
zagadnieniami pełnej i stałej 
troski o człowieka pracy, o sta
łe podnoszenie warunków pracy 
każdego robotnika.

Przystępujemy obecnie do 
wyborów społecznych inspekto
rów pracy. Powołanie tej po- 
ndd • ,100-tysięcznej armii akty
wistów związkowych da klasie 
robotniczej potężny oręż walki 
o systematyczną poprawę wa
runków bezpieczeństwa i higie
ny pracy.

W trosce o stałe i systema
tyczne podnoszenie stopy życio-

wej mas pracujących, Państwo 
nasze przeznacza rokrocznie 
setki miliardów zł na ubezpie
czenia społeczne, akcję socjal
ną, budownictwo mieszkaniowe, 
opiekę lekarską, ochronę nad 
matką i dzieckiem, wczasy itp.

Plan 6-letni przewiduje dalsze 
znaczne rozszerzenie tych 
wszystkich świadczeń na rzecz 
klasy robotniczej.

Zadaniem związków zawodo
wych i ich stałą troską winno 
być, by sumy przewidziane w 
planie 6-letnim, a przeznaczone 
na poprawę bytu klasy robot
niczej, były w pełni i w najbar
dziej właściwy sposób wykorzy
stane, by trafiały one do tych, 
dla których Państwo je prze
znacza.

Z tą sprawą łączy się sprawa 
wczasów. Nie możemy tolero
wać i nie będziemy tolerowali 
dłużej zaniedbań w akcji so
cjalnej i w akcji wczasów pra
cowniczych.

*
Przebudowa struktury gospo

darczej Polski Ludowej to je
dnocześnie głębokie przemiany 

I na wsi, to likwidacja wielowie- 
I kowego zacofania i przejście 
na zespołową, opartą na mecha
nizacji pracę w rolnictwie. Ten 
rozwój i przemiany odbudowy 
odbywać się będą w warun
kach ostrej walki klasowej z 
elementami kapitalistycznymi 
na wsi, z kułactwem i z wrogą 
ideologią, oddziaływującą jesz
cze na część chłopstwa pracu
jącego.

Związki zawodowe winny wy
jaśniać najszerszym masom kla
sy robotniczej współzależność 
powodzenia realizacji zadań 
planu 6-letniego w przemyśle 
od sukcesów w przebudowie

V Plenum CRZZ obraduje
W stolicy toczą się obrady 

Centralnej Rady Związków Za
wodowych. Obrady te wywrą 
decydujący wpływ na tok pra
cy związkowej najbliższych lat, 
przedmiotem ich jest bowiem 
zagadnienie, którym żyje cały 
kraj: plan 6-letni.

Plan 6-letoi na warsztacie

Kłosiewicz. Poszczególni mów
cy z zarządów głównych i od
działów rozważali je w toku 
dyskusji, w zastosowaniu do 
konkretnych zagadnień swych 
związków.

Podstawowe warunki wyko
nania planu 6-letniego, które 
wskazują kierunek reorganiza
cji pracy związkowej, to: 
wzrost wydajności pracy i o- 
szczędności, poprawa warun
ków bytu mas pracujących oraz 
.przygotowanie kadr technicz
nych.

Plan 6-letni wymaga wzrostu 
wydajności pracy w przemyśle 
o 60 proc. Cyfra ta jest wyso
ka, a osiągnięcie jej wymaga 
wiele wysiłku i inicjatywy, 
lecz • wszyscy przedstawiciele 
związków, zabierający - głos, 
stwierdzili,^, że jest osiągalna. 
Stwierdzili to na podstawie sa
mokrytyki i analizy własnej 
parcy, własnych sukcesów, wła
snych błędów.

Oto np. Związek Górników 
— jeden z najlepiej pracują
cych związków — dokonał nr r. 

wsi i z drugiej strony współza
leżność powodzenia rozwoju 
naszego rolnictwa od wyko
nywania planów produkcyjnych 
w przemyśle, od stworzenia ba
zy technicznej dla socjalistycz
nej przebudowy wsi.

Klasa robotnicza winna nieść 
wszechstronną pomoc swojemu 
głównemu sojusznikowi — ma
som pracującego chłopstwa w 
walce z elementem kapitaTsty- 
cznym na wsi, z kułactwem — 
w walce o budowę socjalizmu 
na wsi.

Dwa są czołowe zadania, 
od których uzależnione jest 
pełne powodzenie planu 6- 
letniego: ciągły wzrost wy
dajności 1 uporczywa walka 
o zmniejszenie kosztów wła
snych — o wzrost oszczęd
ności. Dwie cyfry symboli
zują ogrom tych zadań, 
wzrost wydajności pracy o 
66 proc, i zmniejszenie ko
sztów własnych o 17 proc. 
Treścią tych cyfr to setki 
nowych zakładów pracy, ty
siące domów mieszkalnych, 
nowe szkoły i szpitale, kina 
i teatry, żłobki i przedszko
la. Znaczenie tych dwóch 
cyfr winno dotrzeć do świa
domości 
każdego 
wego

Nasze 
styczne będzie się dokonywało 
w warunkach zaciętej, ostrej 
walki klasowej, w warunkach 
ia.k to powiedział Towarzysz 
Bierut „wielkiego oporu skaza
nych na zagładę klas kapitali
stycznych, w warunkach działa
nia na terenie naszego kraju 
szeregu agentów, szpiegów, sa- 
botażystów i dywersantów na
słanych przez imperialistów. W 
tej walce klasowej związki za
wodowe wezmą jak najczyn- 
niejszy udział.

każdego robotnika, 
działacza związko

budownictwo socjali-

ub. przełomowego postępu w 
dziedzinie wydobycia, pobudza
jąc i popularyzując nowe for
my współzawodnictwa, walcząc 
o nową technikę. Przedstawi
ciele związku nie „urzędowali" 
przy biurkach, lecz pozostawali 
w stałym kontakcie z kopalnia
mi, pomagając im na miejscu, 
w zwalczaniu trudności. Za 
szczególną zasługę związku po
czytać należy zorganizowanie 
brygad zespołowych i brygad 
instruktorskich, pomagających 
słabszvm towarzyszom pracy. 
Do pilnych zadań organizacyj
nych związku należy usystema
tyzowanie pracy oddziałów’, 
wprowadzenie regularnego, 
mniej sztormowego stylu pra
cy.

Związek Włókniarzy ma na
tomiast na swym koncie poważ
ne błędy na odcinku współza
wodnictwa. Włókniarki przeja
wiły wiele inicjatywy i energii 
w tworzeniu nowych jego form. 
Zarząd Główny jednak nie oka
zał dla tych nowych form nale
żytego zainteresowania i pomo
cy, gdyż nie figurują one w 
starym, nieaktualnym już statu
cie. Tak np, niezwykle cenna 
inicjatywa tkalni zakładów im. 
Stalina, polegająca na doucza
niu w toku pracy, n!e została 
rozpowszechniona ani spopula
ryzowana, mimo, iż przyniosła 
kolosalne korzyści produkcyj
ne.

Poważne zasługi ma Związek 
Pracowników Budowlanych w 
dziedzinie opracowania i wpro
wadzenia słusznych postępo
wych norm pracy, trzeba, aże
by wykazał on podobną inicja
tywę i wytrwałość w populary
zowaniu i udostępnianiu,., rów
nież postępowych metod pracy, 
jeśli budownictwo wypełnić ma 
wskazania planu 6-letniego, 

podnosząc swą wydajność pra
cy o 85 proc. Czekają na to 
plany nowoczesnych zakładów, 
czekają mieszkańcy...

Wzorem i natchnieniem na
szej klasy robotniczej, w jej 
walce o realizację planu 6-let- 
niego, będzie wielki Związek 
Radziecki, będą dziesiątki milio
nów radzieckich budowniczych 
komunizmu, będą wskazania 
Wodza i Nauczyciela ludzi pra
cy całego świata — wskazania 
wielkiego Stalina." (Te słowa 
mówcy wywołują długotrwałą, 
burzliwą owację).

Rękojmią naszego zwycięstwa 
jest wspaniała postawa naszej 
klńsy robotniczej, która w pier
wszym półroczu roku bieżącego 
przekroczyła zadania wynikają
ce z planu 6-letniego.

Przedterminowe wykonanie 
planu pierwszego roku planu 
6-letniego winno 6ię stać ha
słem każdej załogi fabrycznej, 
ambicją każdego robotnika i 
pracownika.

To czołowe zadanie wysu
nięte przez Towarzysza Bie
ruta, stanie się główną wy
tyczną w pracy związków 
zawodowych. Pod kierow
nictwem naszej Partii zwią
zki zawodowe będą mobili
zowały masy do zwycię
stwa w bitwie o plan 6-letni, 
o wzmocnienie obronności 
naszego kraju, o pokój, o so
cjalizm w Polsce. (Oklaski.)

Chińska Armia Ludowa 
udaremni zakusy agresorów
Przemówienie gen. Czu-TeFTa na wielkim wiecu w Pekinie

PEKIN (PAP). Z okazji 
święta chińskiej Armii Ludo
wej w dawnym pałacu cesar
skim w Pekinie odbył się wiel
ki wiec, w którym wzięło udział 
ponad 40 tys. żołnierzy, robot
ników, studentów, urzędników 
państwowych, przedstawicieli

„Bohaterami dnia" naziwać 
można kolejarzy, zarówno dla
tego, że nowa forma współza
wodnictwa, stworzona przez 
6łynną trójkę parowozową: 
Czapczyka, Krygiera i Szwarca, 
rozpowszechniona została sze
roko w innych parowozow
niach, jak też i z tego powodu, 
że daje ona gwarancję uzyska
nia ogromnych oszczędności 
(jeden tylko pm — 5 dał już 
przeszło 8 mil. zł.

Ta forma współzawodnictwa 
nie wyczerpuje jednak zagad
nień wydajności pracy w kolej, 
nictwie, która wzrosnąć ma w 
ciągu 6-lecia o 52 proc. Przed
stawiciele Związku Kolejarzy 
apelowali do innych związków, 
ców, prosząc ich o współpracę 
w dziedzinie likwidacji' hamul
ców planowego załadunku.

Przewodnicząca Zw. Robotni
ków Rolnych, ob. Jacakowa, 
opowiadała o sukcesach i bo
lączkach PGR-ów. Ogromny en
tuzjazm i rosnące .uspołecznie
nie robotników spowodowało 
tak wielki wzrost wydajności ! 
rozwój współzawodnictwa, że 
w I kwartale br. premie wy
niosły przeszło dwukrotnie wię
cej ,niż w ciągu całego roku 
ub;egłego.

Zdarzają się częsró przekro
czenia norm o 125—150 proc. 
Przodujące kobiece brygady 
buraczane z woj. wrocławskie
go uzyskały około 200 proc, 
normy, zarabiaiąc po 20 tys. zł 
na robotnicę. Równocześnie je
dnak są wypćtdki, że dyrektorzy 
zespołów nie wprowadzają 
norm, tłumacząc się brakiem 
kalkulatorów. Słaba dyscyplina 
panuje w woj. warszawskim 1 
krakowskim.

Wielką przeszkodą w gospo
darce PGR są niedociągnięcia 
w pracy Centralnego Zarządu, 
który spóźnia się z planami i 
zarządzeniami.

Z tymi przeszkodami walczyć 
musi energicznie związek, aby 
uczynić nasze państwowe ma
jątki rolne wzorowymi, socjali-

Ml HM wMch 
w międzynarodowych mistrzostwach Polski

Na kortach sopockiego Ogni
wa zakończyły się międzyna
rodowe mistrzostwa Polski w 
tenisie na rok 1950. General
nymi triumfatorami okazali się 
Węgrzy, którzy poza mistrzo
stwem w-grach pojedyńczych 
mężczyzn, zdobyli wszystkie 
pozostałe tytuły.

Na czoło ostatnich gier tur
nieju sopockiego wysunęło się 
ze względu na swój ciężar ga
tunkowy — spotkanie finałowe 
w grach pojedyńczych pań mię
dzy mistrzynią Węgier Kormo. 
czi a Jadwiga Jędrzejowską. 
Zwyciężyła młodość, szybkość 
i precyzja gry. Jadwiga Ję
drzejowska zeszła z kortu po
konana 6:2, 6:1. Jędrzejowska 
prowadzi w pierwszym secie 
•2:0, jednakże Kormoczy przeła
muje bez pardonu jej opór i 
wygrywa sześć kolejnych ge
mów oraz seta. W drugim secie 
Kormoczi prowadzi 5:0. Jędrze
jowska zdobywa jednego gema 
honorowego, a Węgierka zaś 
kończy zwycięsko mecz 6:1.

Finał gry podwójnej junio
rów w której spotkali się Janc- 
so (Węgry) Janas (Rumunia) a 
jednej strony siatki oraz Licis 
— Kulawiak (Polska) rozpoczął 
się dla nas bardzo dobrze, bo 
para polska gra bardzo przy-

Bezpośrednie połączenie
radiotelegraficzne 

Warszawa —Pekin
Ministerstwo Poczt i Tele

grafów zawiadamia o otwarciu 
bezpośredniego połączenia ra« 
diotelegraficznego z Chinami 
Ludowymi w relacji Warsza
wa—Pekin.

organizacji społecznych i par
tii politycznych.

Na wiecu tym dowódca na
czelny chińskiej Armii Ludowo- 
Wyzwoleńczej, gen, Czu-Teh, 

.wygłosił przemówienie, w któ
rym oświadczył m. in.:

Dzięki naszej bohaterskiej 

stycznymi gospodarstwami 
zwiększając ich wydajność pr<*.  
cy o 90 proc., a oszczędność 
kosztów własnych — o 30 proc.

Przewodniczący Związku Me
talowców, Kowalczyk, podał 
ciekawe fakty, świadczące o 
dążeniu robotników do postę
powych, sprawiedliwych norm. 
Oto szereg robotników, jak 
szlifierz Stelmaski z Zakł. im. 
Świerczewskiego, jak tokarr 
Ostrowski z Zakładów A — 52, 
czy ślusarz Górny z zakładów 
im. Stalina, domagają się po
ważnego podwyższenia norm., 
jako zbyt niskich i zacofanych. 
Fakty te świadczą, że sytuacja 
dojrzała do nowego opracowa
nia norm technicznych.

Sprawa naukowych, sprawie
dliwych norm j wprowadzania 
nowej techniki, omawiana była 
obszernie na plenum, jako je
den z podstawowych warun
ków wzrostu wydajności pracy, 
oszczędności i dobrobytu ludzi 
pracy.

Zarówno w przemówieniu 
przewodniczącego CRZZ, Kło- 
siewicza, jak i w szeregu in
nych wystąpień, poruszano 
sprawę obowiązków ogniw 
związkowych, jako wychowaw
ców kadr fachowych. Dziedzi
ną, która należy do kompeten
cji związków jest doszkalanie 
i szkolenie w czas!e pracy, 
podnoszenie kwalifikacji załóg 
(a pamiętać należy, że w ciągu 
6-lecia przyjdą do orzemysłu 2 
miliony nowych ludzi). Więcej, 
niż dotąd, troski i opieki 
maga młodzież,’ zwłaszcza 
solwenci SPP i hufce SP.

Mimo, iż zadania 
wielkie i trudne, ze 
łączy związkowych 
ność, że będą one 
Pewność, która wynikła z ana
lizy własnych braków i z os;ą- 
gnięć przodujących zakładów, 
przodujących zespołów, przodu
jących jednostek. Pewność, 
którą da>;e program polityczny 
i gospodarczy — budowa ustro
ju, dobrobytu i kultury. W. K.

wy- 
ab-

planu 
słów dzia- 
bi e pew- 
spełnione.

w Sopocie 
tomnie i kończy zwycięsko 
pierwszego seta 7:5

Drugiego seta wygrywają 
goście 6:2. Trzeci set bardzo 
zacięty do 6tanu po 3. W mo
mencie tym para rumuńsko- 
węgierska skupia się, wchodzi 
razem do siatki i wygrywa trzy 
kole.ne gemy, a z nimi mecz.

Finałowe spotkanie w grze 
mieszanej dało przedsmak sen
sacji, bowiem para polska Ję
drzejowska — Skonecki, sta
wiła na początku skuteczny 
opór Węgrom — Kormoczi — 
Asboth. Se*  pierwszy kończy 
się zwycięstwem Węgrów 10:8, 
przy czym do stanu po 8 pro
wadzenie różnicą jednego gema 
zdobywa coraz to inna para. 
Jednakże baidzo intensywny 
pierwszy set mocno wyczerpał 
parę polską, która przegrywa 
na 6ucho seto drugiego 6:0. W 
czasie pierwszego seta gry przy 
żywej wymianie piłek Skonee- 
ki fiknął na korcie kozła. W 
chwilę później nasz mistrz 
przewrócił się po raz drugi, w 
rezultacie czego nieskazitelna 
biel jego stroju tenisowego zo
stała znacznie -nadwątlona. Za
kończenia turnieju oraz wrę
czenia nagród zwycięzcom do
konał prezes PZT, wiceminister 
Obrony Narodowej gen. Jaro
szewicz.

W przerwie gier w spotkaniu 
pokazowym wystąpiły dwa de
ble: Ozierow — Andrejew 
(ZSRR) oraz Schmidt — Cara- 
lulis (Rumunia), Gra ich stała 
na wysokim poziomie, przy 
czym para radziecka zaim
ponowała mistrzowskimi zagra, 
niami, nie oglądanymi w trak
cie międzynarodowych mi
strzostw Polski w Sopocie.

Stanisławski

armii wyzwolenie Chin zostało 
zasadniczo zakończone w cią
gu 23 minionych lat musieli- 
śmy przezwyciężyć wiele trud
ności. Musieliśmy walczyć 
przeciwko wrogom liczebnte 
znacznie silniejszym jak impe
rialiści japońscy, reakcyjni 
zdrajcy spod znaku kuomintan- 
gu i pachołkowie imperializmu 
amerykańskiego. Po 23 latach 
zaciekłych walk zadaliśmy sta. 
nowczą klęskę imperialistom i 
siłom reakcji.

Jednakże nasza wojna o wy. 
zwolenie nie została jeszcze 
zakończona. Mamy jeszcze do 
wyzwolenia Tybet i Formozę.

Towarzysze! Rodacy! Wiemy 
ponad wszelką wątpliwość, że 
zwycięstwo będzie należało do 
ludu, że będzie należało do o- 
bozu pokoju i demokracji, któ
remu przewodzi Związek Ra
dziecki. Żyjemy w okres:e 
dzie;ów, w którym narody na 
całym świecie obalą władze 
ciemiężycieli i osiągną wspania. 
łe zwycięstwo. Wszystkie siły 
reakcyjne i wszyscy ciemięży- 
ciele ludów zostaną przez te 
ludy obaleni. Nie ma co do te
go najmniejszej wątpliwości.

Generał Czu-Teh zakończył 
swe przemówienie okrzykiem 
na cześć chińskiej Armii Ludo
wej, która wyzwoli Formozę, 
Tybet i całe terytorium Chin, 
na cześć przewodniczącego Mao 
Tse-Tunga, na cześć przywód
cy narodu koreańskiego Kim 
Ir-Sena oraz na cześć wodza 
światowego obozu pokoju i de. 
mokracji Generalissimusa Sta
lina.

Ogólnopolska konferencja 
delegatów 
nkoliiifti zmdoweBii
Centralny Urząd Szkolenia 

Zawodowego organizuje w Po*  
znaniu w dniach 4 15 bm. ogól*  
nopolską konferencję warszta*  
tową. Udział w obradach weź*  
mie około 1500 delegatów z ca*  
łego kraju. Na konferencji o« 
mówione zostaną m. in. sprawy 
planów przemysłowofinanso*  
wych warsztatów szkolnych o« 
raz zagadnienie ich zaopatrze
nia materiałowego. Obrady roz*  
poczną się o godz. 10 w auli 
U. P.



Borek otrzymał
Ośrodek Zdrowia

Dzięki życzliwemu ustosunko
waniu się i poparciu finanso*  
wym MRN i GRN w Borku 
(pow. Gostyń), ludność tego 
miasta i okolicy otrzymała w 
Czynie Lipcowym Okręgowy O- 
środek Zdrowia.

Ośrodek znajduje się w rynku 
i zajmuje cały parter, który 
po przebudowaniu, odnowieniu, 
wyposażeniu w nowe urządze
nia kosztem około 1,5 mil. zł 
mieści gabinet ogólny wraz z 
poczekalnią oraz osobny gabi
net dla kobiet ciężarnych i nie
mowląt i poczekalnię^

Kierownikiem Ośrodka został 
mianowany miejscowy lekarz 
dr Lenartowicz. Uruchomienie 
powyższej placówki społeczeń-1 
stwo miasta Borku i okolicy 
przyjęło z zadowoleniem. (R) I

Wolsztyńskie koło dramatyczne

Założone w ramach „Czynu
Lipcowego" Amatorskie Koło

l KRONIKA
4 SIERPIEŃ

Słońce w.: 4.15 
zach.: 19.41

Księżyc w.: 21.36 
zach.: 11.43

PIĄTEK
Dominika

WOLSZTYN
Kino „Tatry" w Wolsztynie wy

świetla w bieżącym miesiącu od 
3—6 film produkcji czeskiej „Su
mienie" z dodatkiem „Wampir". 
Od 8—9 bm. radziecki film ,Górą, 
dziewczęta" dod. „Kałużnica czar
na"; od 10—13 film radziecki „Tor
pedowiec nieugięty", dod. „Wszech, 
świat"; od 15—16 „Nauczycielka 
bawi się"; od 17—20 włoski „Rzym 
miasto otwarte", dod. , Flora Ta+r 
— wiosna"; od 24—27 „Bokserzy", 
dod. „Koncert młodych talentów"; 
od 30 bm. do 3 września .Dzwonnik 
z Notre Damę".

W finałowych rozgrywkach pił
karskich o wejście do klasy B w 
grupie IV biorą udział dwa Ludo
we Zespoły Sportowe powiatu wol- 
sztyńskiego, które ub. niedzieli od
niosły zwycięstwa. LZS Polonia 
z Nowego Kramska pokonał pew
nie w Lubsku tamt. Budowlanych 
w stosunku 3:1 (3:1). Chłopacy
wiejscy zagrali pierwszorzędnie z 
silną drużyną gospodarzy, a prze
wodniczący LZŚ-u Fabiś okazał się 
najlepszym graczem na boisku. 
Bramkj zdobyli: Fabiś 2 i Kędzie- 
rzyński 1 z rzutu karnego.

W Babim°ście LZS Zieloni wy
grał z Włókniarzem z Zielonej 
Góry w stos. 4:3, zdobywając 
bramki przez Rychłego 3 i Swital- 
skiego 1.

Sprawnie został urządzony w 
Głogowie "turniej piłkarski o pu
char miejscowej Unii z udziałem 6 
drużyn. „Kolejarz" wolsztyńskj od
pad! z dalszych rozgrywek z powo
du porażki w st. 0:1 z dobrą dru
żyną „Unii" z Pastuchowa. W nie
dzielę będzie gościła ,,Unia” z 
Głogowa w Wolsztynie. (kh)

Sprawa kadr i planowości pracy 
tematem walnego zgromadzenia PZGS-u w Kaliszu

We walnym zgromadzeniu PZGS-u w Kaliszu udział wzięli 
przedstawiciele CRS-u z Poznania, przedstawiciele partii poli
tycznych, organizacji społecznych oraz 36 delegatów z 17 
gminnych spółdzielni pow, kaliskiego. Naradzie przewodniczył 
o . lerzbicki z Iwanowic, a zatwierdzenie regulaminu Wal
nego Zgromadzenia Delegatów PZGS omówił ob. Stanisław 
Ratajczak z CRS z Poznania. Sprawozdanie -zarządu PZGS-u ze 
szczególnym uwzględnieniem działalności 'statutowej do zrze
szonych gminnych spółdzielni zreferował prezes Wasilewski. 
Sprawozdanie zaś finansowe zdał ob. St. Waroch, działalność 
Rady Nadzorczej przedstawił ob. Kwapisz.

Z osiągniętej nadwyżki za 
rok 1948 i 1949 6umy podzie
lono dla ZSCh — 1,5 mil. zł, 
ZMP —- 500 tysięcy zł, PCK
— 100 tysięcy zł, TPPR — 120 
tysięcy zł, TPZ — 120 tysięcy 
zł TPD — 160 tys. zł, ORMO
— 489 tysięcy zł, dla PZGS-u
— 100 tysięcy zł i na szkołę

Dramatyczne Związku Zawodo
wego Pracowników Państwo
wych przy Prezydium PRN w 
Wolsztynie osiąga coraz więk
sze sukcesy. Wystawiona przez 
nie 6ztuka „Niemcy" Krucz
kowskiego cieszy eię niebywa
łym powodzeniem. Cztery 
przedstawienia grano dotych
czas w Wolsztynie przy prze
pełnionej sali. Równym powo
dzeniem cieszyły się 2 występy 
w Świebodzinie.

W sobotę i niedzielę 5 i 6 
bm. artyści wolsztyńscy wy
stąpią w sali kina „Świato
wid" w Zielonej Górze. Za
rząd Okręgowy Związku Za
wodowego Prac. Państw, pro
jektuje wysłanie całej ekipy 
z „Niemcami" do Międzyzdro
jów. Z niecierpliwością rów
nież sanatorium dla płucno 
chorych w Trzebiechowie 
czeka na przyjazd wolsztyń- 
skich artystów.
Ambitne koło przygotowuje 

kilka komedii. Przystąpiło ono 
do współzawodnictwa na polu 
kultury i 6ztuki z bratnimi ze
społami Zw. Zaw. Prac. Państw, 
w Krotoszynie, Lesznie, Koninie 
i Turku, (kh) 

Więcej opieki weterynaryjnej
W gromadzie Krosno (gm. Mo

sina) na początku lipca br. śred
niorolnemu chłopu ob. Jurdze za
chorowało źrebię. Mimo usilnych 
zabiegów ze strony miejscowego 
felczera ob. Kowalskiego stan 
choroby nie ulegał poprawie. Za
wezwany osobiście przez ob. Jur
gę lekarz Państw. Punktu Weter. 
w Mosinie o godz. 4 rano oświad
czył przez swoją żonę, że czuj‘e 
się przemęczony i kazał ponownie 
zgłosić się o godz. 7 tego samego 
dnia rano. Gdy to uczynił zain-

w Kościelnej Wsi — 100 ty- 
tysięcy zł. Projektowany po
dział nadwyżki został opraco
wany przy współudziale 
czynników społecznych, bio- 
rąc pod uwagę największe po
trzeby i celowość zużycia.
W dyskusji po sprawozda

niach ob. Czesław Żółtak z Go- 
dziesz poddał krytyce sprawoz
danie Rady Nadzorczej, które 
poza podaniem zmian osobo
wych i ilości odbytych posie
dzeń nie odżwierciedla należy
cie praicy zarządu. Ob. Wincen
ty Borkowski z gminy Strzał- 
ków poruszył zagadnienie pla
nowania. Według niego plano
wanie winno odbywać się od
dolnie tj. na terenie GS-ów. W 
sprawie szkolenia wniósł, aby 
uczestnicy kursów składali zo
bowiązania pracy na pewien o- 
kreślony czas, gdyż w ten spo
sób tylko będzie można zapew
nić w przyszłości odpowiedni 
stan kadr. Poruszył także spra
wę niedostatecznego zaopatrze
nia GS w żelazo.

Ob. Tadeusz Dembowski 
(ZMP) pragnąłby widzieć lepszą 
współpracę spółdzielni samopo
mocowych ze Związkiem Mło
dzieży Polskiej, gdyż ta organi
zacja ma być kuźnią nowych 
kadr. Również — zdaniem jego 
— za mało wysuwano do tego 
czasu kobiety na stanowiska w 
spółdzielczości.

Ob. Józef Nowak z Marchwa- 
cza domagał się większego 
przydziału węgla do spółdzielni, 
nawozów sztucznych i pasz za
miast wódki. Podobne wnioski 
składali delegaci z Blizanowa, 
Koźminka i Liskowa. Ob. Mar
sza! z Opatówką poruszył za
gadnienie nieplanowości SOM-u 
w Opatówku, który ■wypożycza
jąc maszyny nie sprawdza ich

teresowany, lekarz zapisał mu 
tylko pigułki dla źrebięcia i przy- 
rzeki przyjechać na miejsce.

Tymczasem stało się inaczej- 
Na jeszcze jedną interwencję tele
foniczną oświadczył, że sama wi
zyta jest droższa, aniżeli chore 
źrebię. Źrebię wieczorem tego sa
mego dnia zdechło, a lekarz w o- 
góle nie przyjechał.

Czyżby wizyta do odległej o 2 
km gromady naprawdę miała wię
cej wartości, aniżeli źrebię?

(W. K.) 

stanu, rezultatem czego robotni
cy otrzymują maszyny niezdol
ne do pracy. Wskazał, że rolni
cy odstawiając swoje produk
ty do spółdzielni liczą na możli
wość zakupu w odpowiednim 
czasie kwalifikowanego mate
riału siewnego, a tymczasem 
zdarza się, że rolnik wyzbyw
szy się swoich zbiorów do sie
wu nic nie może otrzymać. W 
takich warunkach pracy nie mo
żna mówić o wykonaniu planu 
obsiewów.

W końcowej fazie zebrania 
powołano zarząd PZGS-u, w 
skład którego weszli: jako 
prezes — Józef Wasilewski, 
członkowie zarządu: Stani
sław Waroch i Kazimierz Ra
tajczak, zastępcy: Józef Kara
siński i Józef Kiełbasiński.

(set)

Dzięki współzawodnictwu,
i racjonalizatorstwu

„Betoniarnio"
W ruchu współzawodnictwa 

Zakładów Prefabrykacji ,,Beto- 
niarnia" w Kaliszu bierze czyn
ny udział % załogi. Obliczenia 
z pierwszego półrocza wyłoniły 
szereg przodowników pracy 
jak: Stefana Marciniaka — 152 
proc., normy i jego syna Mar
cina — 160 proc, normy. Dalej 
na szczególną uwagę zasłużyli: 
Władysław Cierpiał — 264 proc, 
normy, Kazimierz Dominiak — 
233 proc., Józef Kępski — 225 
proc., Antoni Sosnowski — 
241 proc., Kazimierz Marciniak
— 148 proc., J. Marcinkowski
— 133 proc., J. Żytko — 133 
proc., Ryszard Wawrzyniak — 
124 - proc., J. Kucharski — 172 
proc. Ludwik Cichy — 150 proc,. 
Jan Grzelak — 145 proc., J. 
Kaźmierczak — 167 proc., Stan. 
Waliszewski — 175 proc., Jan 
Galant ■— 193 proc, i Ignacy 
Kosmala — 198 proc.

Ogólnie załoga „Betoniarni" 
wykonała plan półroczny w 179 
procentach.

Istniejący klub racjonalizato
rów przejawia ożywioną działal
ność. Jeden z racjonalizatorów
— ob. Józef Żytko wynalazł 
szczypce do układania płyt 
„Terrazzo", wskutek czego u- 
sprawnił ładowanie płytek i ich 
przenoszenie. Kolega jego Igna
cy Józefiak wynalazł kamienie 
ścierne, niezbędne do produk
cji tychże płyt. Wład. Cierpiał 
udoskonalił formy przy wyro
bie gąsiorów — został podany 
do odznaczenia. Franc. Tomtas 
wykonał wzór dźwigu dwutoro
wego, który znacznie ułatwi do
starczanie surowców do pro
dukcji i wywożenie gotowych 
wyrobów.

Zakłady nie zapominają o 
szkoleniu 6wych pracowników. 
Ostatnio 1-mies. kurs III stop-

firlijstjczny orzewsł Mi
rozwinie ukryte talenty

W ostatnich dniach lipca br. 
powstała w Lesznie Rejonowa 
Spółdzielnia Przemysłu Ludowego 
i Artystycznego. Na razie zde
klarowało przystąpienie do spół
dzielni około 60 osób. Wybrany 
na zebraniu organizacyjnym Za
rząd w składzie: Feliks Nawrocik, 
Marian Lisowski i Irena Zimno- 
błocka. przystąpił niezwłocznie 
do prac wstępnych Spółdziednia 
ruszyła już a dniem 1 sierpnia br. 
z działem tkackim i dziewiarskim. 
W późniejszym terminie przesyi- 
duje się uruchomienie ceramiki 
i farbiarstwa. Specjalny jednak 
nacisk położy Zarząd Spółdzielni 
ra wyłowienie samorodnych ta
lentów z dziedziny sztuki ludo
wej.

Zarząd Spółdzielni liczy poza 
tym na współpracę w dziedzinie 
przemysłu ludowego, miejscowej 
Ligi Kobiet, która zorganizowała

przekracza plan
nia betoniarskiego w Opolu u- 
kończyło 2 robotników. Ponadto 
w ostatnim czasie została wy
słana na 6-miesięczny kure la
boratoryjny jedna pracownica 
umysłowa, (set)

Niedziela sportowa
w Ostrowie

Jutro, 5 bm. o godz. 20 w hali 
miejscowej odbędzie się mecz oo- 
kserski między Kolejarzem" z 
Rudy Śląskiej a „Ostrovią", w 
skład której wchodzą: Wożniak, 
Kółeczko Nowak i Cichoń.

W niedzielę, 6 bm. o godz. 15 od
będą się na basenie na Szczygliczce 
wielkie zawody pływackie między 
„Kolejarzem" z Inowrocławia a 
,Os!rovią" Do Szczygliczki będą 

kursowały autobusy z Rynku.
Również w niedzlelę o godz. 16 

na Stadionie Kolejowym rozegrany 
ZosLanie finałowy mecz piłkarski o 
mistrzostwo kl. B między „Wartą" 
II Poznań a „Ostrovią" II. (bdc)

Krotoszyńska Gwardia 
ma dobrych pływaków

W niedzielę ubiegłą odbył się 
na basenie miejskim w Kroto
szynie meoz pływacki pomiędzy 
ZKS Stal-Pafaiwag (Wrocław) a 
ZS Gwardia (Krotoszyn). Mecz 
zakończył się zasłużonym zwy
cięstwem gospodarzy Gwardii 
w stosunku 93:72.

Wyniki poszczególnych kon
kurencji przedstawiają się na
stępująco: Mężczyźni na 100 m 
styl, klas.: I miejsce Markow
ski (Gw) w czasie 1.30,4 m, na 
100 m styl, dow.: I Edmund Sut 
(Gw) — 1.12 m, na 200 m styl, 
klas.: I Kruślak (Gw) — 3.07,8 
min., na 100 m styl, grzbiet.: 
I — Oleniarz (Stal) 1.31,2 min.

«wego czasu dla awych członkiń 
specjalny kurs wyrobu sztucznych 
kwiatów. Spółdzielnia otrzymała 
już z Poznania częśc surowców do 
produkcji. (pl)

Wzrost 
pszczelarstwa 
w pgwiecie kaliskim stan 

pszczelarstwa w porównaniu z ro
kiem 1945 podniósł s:ę o 100'/«. 
Można zauważyć wśród rolników 
zrozumienie i zainteresowanie się 
coraz większe pszczelarstwem. Na 
terenie pow. kaliskiego mamy 
wprawdzie tylko 3 hodowców ma
tek, ale też w tej dziedzinie mogą 
pracować tylko Indzie o wysokich 
kwalifikacjach zawodowych.

Centrala Ogrodnicza w Kaliszu 
uruchomiła oddział a pszczelar
ski, który prowadzi instruktor 
Michał Olechny. Oddział ten 
zaopatruje pszczelarzy w po 
trzebny sprzęt jak ule, węże 
i inne. Zapewnia on hodowcy 
zbyt każdej ilości posiadanego 
miodu po najwyższej cenie.

(gem)

i- - - - - - LESZNO- - - - - - - 1
W dniu 1 bm. w godzinach po

łudniowych 2 niewiadomych przy
czyn nastąpił wybuch kotła w pie
karni ob. J^otra Korbika w Za- 
borowie k. Leszna ul, Leszczyń
skich 47, powodując u syna Jana 
poparzenia górnej części ciała. 
Pierwszej pomocy udzieliło pogo
towie PCK, które odwiozło, po
szkodowanego do szpitala powia
towego w Lesznie.

Dochodzenia w celu ustalenia 
przyczyn wybuchu prowadzą orga
na MO.

Leszczyńscy ORMO-wcy i mili
cjanci nie chcąc pozostać w tyle 
za innymi zakładami pracy w nie
sieniu pomocy rolnikom w akcji 
żniwnej, udali się ub. niedzieli do 
majątku PGR w Starych Długach, 
pow. leszczyńskiego, gdzie ochoczo 
i z zapałem pomagali przy zwózce 
pszenicy j ustawianiu owsa. (R)

Kobiety na 100 m styl, klas.: 
I — Nowacka (Gw) 1.44 min., 
na 100 m styl, grzbiet.: I — Ma- 
ternowska (Stal) 1.47,7 min, na 
200 m styl, klas.: I — Nowa- 
kówna (Gw) 3.43,7 m.

Sztafetę męską 4X100 m st. 
klas, również wygrała Gwardia 
w czasie 6.23,1 min., tak samo 
sztafetę 5X50 m st. dow. wy
grała Gwardia w czasie 2.47,8 
min.

Sztafetę kobiet 4X100 m styl, 
kia®, także wygrała Gwardta 
w czasie 7.34,3 min. Piłkę wod
ną wygrała drużyna Stal w sto
sunku 3:2. (fk)

Obwieszczenia Pracownicy poszukiwani
Utworzenie na terenie województwa poznańskiego 
Centralnej Poradni Sportowo-Lekarsklej. W trosce 
o zdrowie szerokich rzesz sportowców w ramach 
planowej działalności Ministerstwa Zdrowia na od
cinku opieki lekarskiej nad wychowaniem fizycz
nym i sportem utworzono na terenie kilku woje
wództw Centralne Poradnie Sportowo-Lekarskie. 
Do zadań poradnictwa sport.-lek należy: opieka 
fachowa nad związkami sportowymi (głównie Ludo
we Zespoły Sportowe), przeprowadzanie badań okre
sowych sportowców, kwalifikowanie ich do poszcze
gólnych dziedzin sportu, leczenie ambulatoryjne 
skierowanych przez poszczególne zakłady osób, któ
rych zaburzenia w stanie zdrowia mają związek z 
uprawianiem sportu i ćwiczeń fizycznych, kwalifi
kowanie sportowców do leczenia balneologicznego itd

Ponadto Centralne Poradnie Sportowo-Lekarskie 
będą organizowały kursy doszkalające dla lekarzy 
1 personelu pomocniczego lekarskiego w zakresie 
opieki nad wychowaniem fizycznym i sportem, or
ganizowały poradnictwo sportowo-lekarskie w tere
nie.

Dyżury Centralnej Wojewódzkiej Poradni Spor- 
towo-Lekarskiej:

Administracja: Poznań, ul. Strzelecka 13, tel. 10-53, 
godz. 8—15

Badanie lek. — ul. Strzelecka 13, plac Koleglacki 
12 (III ptr.), godz 15 — 17.

Oddz. Internistyczny Centralnej Wojewódzkiej Po
radni Sportowo-Lekarskiej (aleje Przybyszewskiego 
49 — II Klinika Chorób Wewnętrznych) przyjmuje 
codziennie w godz. przedpołudniowych za okazaniem 
przekazu Poradni Sportowo-Lekarskich. K1734

Rutynowanego głównego księgowego-bttansistę 
przyjmie P. C. L. P. N. „Las" Ekspozytura w Po
znaniu, ul. Słowackiego 13, tel. 37-77. K1717
Inżynierów, techników i monterów — specjali
stów robót chłodniczych przyjmie SPB Katowi
ce, ul. Barbary 21. _________K1722
2 księgowych, 1 maszynistkę, 1 planistę, poszu
kuje spółdzielnia. Oferty Głos Wlkp. dla 6094g 
Planista doświadczony ze znajomością księgo
wości potrzebny. Zgłoszenia: Spółdzielnia Pracy 
„MONTAN", Poznań, Marcinkowskiego 7. K1738 
Inżynierów, budowniczych, techników oraz siły 
techniczne przyjmiemy natychmiast. Uposażenie 
wg umowy zbiorowej dla prac, w budownictwie 
— Spółdzielnia Bud. Pracy „Postęp", Poznań, ul. 
Skryta 1.

■ OGŁOSZENIA DROBNE
—————i ■ iii wri-MMmMwn——■mmmmhmmwSSS

Wolne posady

•r B a T R Y

KINA
Apollo — do niedzieli — nieczynne; Bałtyk - 

o godz. 15.30, 18 i 20.30 „Hrabia Monte Christo" 
cz. II; Rialto — o godz 15.30, 18 i 20.30 „Hrabia 
Monte Christo" cz. I; Muza — o godz. 14, 18. 18 1 
20 „Kwiat miłości"; Warta — o godz. 14 i 16 „Bo
haterowie pustyni", o godz. 18 1 20 „Wieczna Ewa"; 
Letnie (Park Targowy) — o godz. 16. 18 i 20 „Nie
bezpieczeństwo śmierci".

Szofer-mechanik na ciągnik po
trzebny. Zgłoszenia Szama
rzewskiego 9______  6119g
Potrzebny blacharz lub insta
lator i robotnik. Waligórski, 
Matejki 11.____________6126g
Ekspedientka potrzebna zaraz.

2_piekaTnia.__ 6136g
Ekspedientka do piekarni, cu
kierni potrzebna. Zg?. św. 
Marcina 21. 6161g
Gosposia do apteki na pro
wincję potrzebna Oferty Glos 
Wlkp. dla 6158g.___________
Potrzebna zaraz osoba do lat 
40: uczciwa czysta do pro
wadzenia gospodarstwa domo
wego tt starszego wdowca na 
wsi. Zgłoszenia: Resztówka 
Parchanie pow Inowrocław 

2474.

Sprzedaie

Willę komfortową Ostroroga, 
willę niewykończoną 1.500.000 
oraz wielki wybór kamienic 
poleca — poszukuje Metelski. 
Marcina 23. 6154g
Samofhód DKW,s700~stalów- 
ka. Zgł Auto-Serwice. Dą. 
browskiego 7._________6128g
Lodówkę Siemensa sprzedam. 
Tel. 48-77. 6148g
Maszynę do szycia, piec gazo
wy do kuchni i do łazienki 
oraz na wegiel sprzeda Ban- 
ael al. Wielkopolska 29.

6149g

Kupna

Zginał czarny pies duły wilk. 
Wiadomość Knast. 3 Maja 6, 
tel. 98-48. Ostrzegam przed 
kupnem. 6165g

Letniska-Uzd rowiska
Szwajcaria Kaszubska lasy, 
jeziora przyjmie kilka osób 
kuchnia pierwszorzędna. Dem
bińska Kościerzyna 2811

Ogłoszenia drobne Bo Giosu 
Wlelkopoteklego" orzyimuia 
również wszystkie arzędy 
t agencie pocztowe

Piątek dnia 4 sierpnia 1’50

MOTOR BENZYNOWY 
z możliwością prze
róbki na gaz ssący, o 
sile 30 KM korzystnie 

sprzeda
Gminna Spółdzielnia 

Czerniejewo
K1706

Urządzenie chłodni 
i 2 lodówki o zapędzie 
elektrycznym na sta
ły prąd, wzgl motor 
spalinowy kupi zaraz 
Gminna Spółdzielnia 

Czerniejewo 
K1707

WIELKI — nieczynny
POLSKI — dziś o godz. 19.30 ostatnie przedstawie

nie „Brygada szlifierza Karhana" W. Kani. Jutro 
premiera komedii „Las" A. Ostrowskiego.

NOWY — dziś o godzinie 19.30 — „Wielki
człowiek do małych interesów" Al. Fredry w re
żyserii St. Orzechowskiego z dekoracjami J Ko
sińskiego. (Ostatnie przedstawienie) Jutro — pre
miera komedii J. T Dybowskiego „Zapora".

KOMEDIA MUZYCZNA: dziś o godz. 20 ostatnie 
przedstawienie „Moralność pani Dulskiej" G. Za
polskiej z udziałem czołowych sił zespołu Jutro 
nieczynny.

MŁODEGO WIDZA — nieczynny

Wyąawcs Soółdzielota Wvóawn Oświatowa Czytelnik 
Redaktn; naczelny łan Zaglersk*  

Redaktor naczelny przyjmuje w godz. od 12—13 
Uoczono Wielkopolskie Zakłada Grał zne 
Przedsiębiorstwo Państwowe Wv« .nfone 

_______Zakład Główny w Poznaniu K—1—12187

PROGRAM II
(Fala Peznania 249 m)

S.oo Początek audycji: 5.05 
Streszczenie wiadomości po
rannych; 5.10 Audycja dla wsi; 
5 2o Koncert dla Świata Pra
cy; 4.00 Streszczenie wiado
mości porannych: 4.05 Gimna
styka; 4 15 Koncert: <-45 
Dziennik: 710 Gimnastyka; 
7.20 Muzyka: 8.00 Streszcze
nie wiadomości dziennika po- 
rannego; 8.05 Aktualności Po
znania 1 program dnia: 8.15 
Muzyka; 8.20 Poradnik gospo
darstwa domowego; 8.30 Prze
rwa; 11.57 Sygnał czasu i hej- 
na> z Wieiy Mariacklel: 12.04 
Dziennik; 12 30 Audycja dla 
wsi; 12.45 Na swojską nutą;

13.15 „Nauka w słuiblo rol
nictwa"; 15.30 Koncert; 14.00 
Radlokronika; 14.15 Audycla 
dla dzieci — „Bajki radziec
kie"; 14.40 „Nasi korespon
denci piszą**;  14.55 „Poznaje- 
my morze I wybrzeże"; 15.30 
Audycja dla dzieci: 14 00 
Dziąnnik; 14 20 Z cyklu „Syl
wetki sławnych muzyków" au
dycla słowno-muzyczna pt 
„Piotr Czajkowski**  w oprać. 
Franciszka tukaslewicza; 14.45 
Felieton oświatowy dra Ta
deusza Menda pt. ..Działal
ność rewolucyjna Ryszarda 
Berwińskiego"; 17.00 Koncert;
18.15 Muzyka; 18.45 Szpilki 
— audycla satyryczna; 19 00 
Mikołal Rimski-Korsakow .Zo- 
tykoguclk” onera-baśń: 20 00 
Dziennik: 22.15 Muzyka; 22.20 
Poznański dziennik wieczorny; 
22.45 Pieśni polskie śpiewa 
Drewniakówna; 23.00 Ostatnie 
wiadomości: 23.15 Muzyka 
kameralna; 24.00 Koniec au
dycji.

Domek dwupokojowy do wy
kończenia parcelą 4000 m*  — 
1.750.000, parcela tysiącme- 
trcwa materia cm budowla
nym na 2 pokoje kuchnią o- 
plotowana 1 800.000 parcele 
dziewięćsetmetrowe Wilda, 
willa obszarem dwudziesto- 
morgowym okolica Wrześni, 
Dutkiewicz. Daszyńskiego 59 

6134g

Kamienic, will, parcel dla po
ważnych reflektantów poszu
kuje Metelski. Marcina 23. 
______________________ 5919g 
Kupimy kompletny motor na 
ropę samochodowy od 100 do 
120 koni. 6 cylindrowy Zgf. 
tel. 99-57_____________ 6118g
Konia, osła lub muła platfor
mę ogumioną kupi ogrodnic
two Poznań — Rataje 106a.

6110g

Zguby
Zgubiłam dowód wymeldowa
nia na nazwisko Marta Kur- 
czyńska. wieś Wrąbczynek,

46

Dnia 2 sierpnia 1950 roku zasnął w Bogu, 
opatrzony Sakramentami św., nasz najdroż
szy ojciec, śp.

dr Msfaui Jerzicm
Pogtsceb odbędzie się w sobotę, 5 bm. o godz 

i z kaplicy szpitala w Śremie Msza św. od
prawiona zostanie w niedzielę 6 bm. o godz.

|S 3.30 w kościele parafialnym w Śremie.
W ciężkim smutku pogrążeni 

synowie i rodzina
: | '’,»m ul Zielona 1 K1737

z Gnenów
Anna Staśkiewiczowa 

zmarła dnia 1 sierpnia 1950 roku, opatrzona 
Sakramentami św.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 5 bm. o godz. 
10.30 z kaplicy cmentarza na Górczynie Msza 
św. odprawiona zostanie w poniedziałek 
7 bm o godz. 8 w kościele M B. Bolesnej na 
Łazarzu, w nieutulonym smutku pogrążeni 

mąż 1 rodzina 
Poznań, (Kasprzaka 26, m 1), Kwidzyń, Zielo^ 
na Góra, Żnin, Łabiszyn, Niagara Fads Blod 
Buffalo

Dnia 31 lipca br. o godz. 17 zmarł nagle w 
Pucku mój nieoceniony nade wszystko uko
chany mąż, nasz najtroskliwszy, niestrudzony 
i dobry tatuś i dziadek, śp.

Feliks Kamza
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 5 sierp

nia o godz 10.30 z kaplicy cmentarnej parafii 
Bożego Ciała przy ul. Bluszczowej.

Ciężko ciosem dotknięci 
żona, dzieci i wnuki

Poznań — Daszyńskiego 33/17 
rTalJerowo, Branica, Kalisz

NR 212 ABC

6186g
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OD ZARAZ
Mieszkaniec Poznania ob. 

Witkowski z ul. św. Marcr 
na 22 czekał na przydział do 
sanatorium od paru miesię
cy. Wreszcie załatwił wszy 
stko pomyślnie i wyjechał 
12 lipca do Gorzyńca w 
pow. jeleniogórskim, 
pozostanie przez dwa 
siące,

przyjazd do sanatorium w j 
Kamiennej nie nastąpi „od i 
zaraz", gdyż nastąpił on już j 
parę tygodni temu.

Uzasadniony powód rezy
gnacji? Brak u ob. Witków- j 
skiego wrodzonych zdolno- i 
ści do rozdwojenia jaźni.

Gwiazdy spadajace
Niebo w sierpniu

W ciągu miesiąca sierpnia 
dalej postępuje skracanie się 
dnia na korzyść nocy. W su
mie skrócenie miesięczne wy
nosi między pierwszym a ostat
nim dniem sierpnia 1 godzinę 
36 minut. Można to łatwo wy
liczyć z dat wschodu i zacho
du Słońca, które pierwszego 
wschodzi o 4,09, zachodzi o 
19,12, podczas gdy 31 sierpnia 
wschodzi dopiero o 4,51, a za- 

, chodzi już o 18,18. (Czasy te 
, są obliczone dla Warszawy).

Odmiany Księżyca następują 
w sierpniu: ostatnia kwadra 
dnia 5, godz. 20,56, nów dnia 13

gdzie

Mlecz, z Konina. 
„JanBa, ale w sprawach urzę

dowo *•  ubezpieczalnianych 
obowiązuje pewne prawo 
fizyczne, a mówiące, iz 
„ciało puszczone w ruch...'*

Nic więc-dziwnego, że 28 
lipca ob. W. (a raczej jego 
żona w Poznaniu) otrzymuje 
pismo Ubezpieczalni Spo
łecznej (referat szpitalno-sa
natoryjny), wzywające go do 
stawienia się na pokój 126 
W godz. 8—13 „w sprawie 
wyjazdu do sanatorium w 
Kamiennej Górze". W pi
śmie oświadcza się m. in.,
żer

„Przyjazd do sanatorium 
musi nastąpić od zaraz. W 
razie t rezygnacji należy 
Ubezpieczalnię Społeczną 
natychmiast zawiadomić, po
dając uzasadniony powóa 
niemożności wyjazdu".

Należy się spodziewać, że

Ob Sękowicz
Wielkość odcinka powieści 
bez Ziemi'' uzależniona jest od 
autora, który podaje poszczególne 
rozdziały do druku, stanowiące 
pewną całość.

Ob. Jan Figura z Przemkowa 1 
Andrzej Józefiak z Ostrowa Wlkp. 
Ministerstwo Szkół Wyższych i 
Nauki w przyszłym roku akademic
kim organizuje Studia Zaoczne przy 
Szkole' Głównej Planowania i Sta
tystyki w Warszawie, ul. Rako
wiecka nr 6 oraz przy Wyższej 
Szkole Prawniczej im. Duracza w 
Warszawie, Rymarska 3/5. Pierw
szeństwo przyjęcia na Studia Za
oczne mają kandydaci, skierowani 
przez pracodawców. Absolwenci 
Studium otrzymują te same upraw
nienia, jakie’ otrzymują studenci 
zwyczajni 6zkół.

Ob. Kole®d°wiczowa z Poznania. 
Podajemy spis szkół zawodowych 
odpowiednich dla zdolności córki.

1. Poznań, ul. Dąbrowskiego 
Państw. Szkoła Ogrodnicza — 
lata.

2. Poznań, ul. Działyńskich _ 
Publiczna Średnia Szkoła Zawodo-

159, 
trzy

4/5,

wa nr 1—3 lata dla kierowników 
sklepów spożywczych.

3. Poznań, ul. Działyńskich 4/5, 
Publ. Średnia Szkoła Zawodowa 
nr 2 — 3 lata — kier, krawiecki 
modniarski, dziewiarski, gospodar
czy fryzjerski,

4. Poznań, ul. 
Państw. Liceum
2 lata — kier.

5. Poznań, ul.
Państw. Gimnazjum Gospodarcze ~
3 lata, kier, gospodarczy

6. Poznań, ul. Jarochowskiego 1, 
Państw, Szkoła Przysp. w Żywie
niu Gospodarczym — 1 rok — -kier, 
gospodarczy

7. Poznań, ul. Kraszewskiego 21 
—25, Państw. Szkoła Przemysłowa 
nr 2 — 3 lata — kier, odzieżowy

8 Poznań, ul. Rokossowskiego 
27. Państw. Gimnazjum Przemysłu 
Odzieżowego — 3 lata — kier,
krawiecki.

Ob. Wiśniewski. — Uruchomienie 
wagonów dodatkowych jest tym
czasem niemożliwe z powodu braku 
taboru. Wagony dodatkowe uru
chomione są tylko w niedzielę i 
święta — na linii 11 i 9 ze Starego 
Rynku do Parku im. Stadna.

Jarochowskiego 1, 
Gastronomiczne — 
gastronomiczny.
Jarochowskiego 1,

godz. 17,48, pierwsza kwadra 
dnia 20, godz. 16,35/ pełnia 
dnia 27, godz. 15,51,

Z planet w sierpniu są wi
doczne:

Wenus, bardzo jasna, przed 
wschodem Słońca na pn. 
wsch. niebie. Mars, wieczora
mi, nad zach. horyzontem, 
czerwona, jasna gwiazda Jo
wisz, bardzo jasify. nad hory
zontem, całą noc. Przez mocną 
lornetkę można dostrzec jego 
4 najjaśniejsze księżyce.

Największą, jakkolwiek co
rocznie się powtarzającą oso
bliwością nieba w sierpniu są 
gwiaizdy spadające, zwane „per
seidami" od gwiazdozbioru Per- 
seusza, z którego zdają się wy
chodzić. Największe nasilenie 
ich ilości wystąpi w nocy 12 
sierpnia, nad ranem.

Gwiazdy spadające są mete
orami czyli kawałkami materii, 
pochodzącej zazwyczaj z roz
padu komet, które rojami krą
żą po określonych torach wo
kół Słońca. Ró' perseid znaj
duje s ę na tym samym torze, 
<c kometa Tuttle'a, odkry a w 
t 1862 Kometa ta okrąża Słoń
ce w czas';e przeszło stu lat.

Ziemia w swym ruchu dokoła 
■-tcńca, w s.eĄr.iu przecina tor 
owe-- komety rspotykając na 
ów stały rój meteorów. 
Przebiegając przez atmosferę 
Ziemi z szybkością kilkudzie
sięciu kilometrów na sekundę, 
meteory rozgrzewają się do 
białości, świecąc jasnym świa
tłem. E. B.

Przyszli rekordziści pływaccy...

Na sołackim basenie zaroiło się tym razem od uczących 
się... sztuki pływania. Jakaż to znowu sztuka?! To prze
cież nic innego, tylko pokonanie lęku i opanowanie kilku 
zasadniczych ruchów. Zresztą, woda nie taka straszna... 
zwłaszcza kiedy ma się ją za plecami. Toteż na razie, „na 
lądzie" instruktorzy pływami Kurnatowski i Gromadziń' 
ski udzielają pierwszych zasadniczych wskazówek teore-

tycznych. Ale za chwilę...

Natknęli się na kogGŚ w ciemności. 
Kogoś niesiono. Oświetlili niosących. 
Między nimi był Małynicz cały mokry, 
czarny od pyłu. Głowę miał zakrwaw 
wioną.

— Co się stało — pytał Czajka
— Co? Mówiłem: zabudować od razu, 

a to pioruny, panie dobrodzieju... Mamy 
już jednego.

Poświecił lampą.
Czajka ujrzał okrwawioną twarz.
— Kto to?
— Gderz — za daleko zalazł, nie cze*  

kał na budowaczy. do chrzanu z taką 
robotą.

Czajka pomógł nieść rannego. Opuści*  
li się na chodnik przejazdowy. Gderz 
oddychał.

— No chwalić Boga — mruknął Ma« 
łynicz. zbadawszy go pobieżnie. Ogłuszy*  
ło go tylko i poraniło twarz. Zmyć go 
wodą t wydać na wierzch.

Małynicz zachwiał się wstając z kię® 
czek.

Pan jest ranny, obywatelu dyrek*  
torze — zawołał któryś wskazując 
krwawą plamę na jego głowie.

Małynicz usiadł na rzuconym pod 
ścianą stemplu.

— To przejdzie, nie miał«m kapelu*  
sza. drapnęło mnie- Czajka ruszaj, tam*  
ci mają już dość. Pamiętaj o budowie.

Piotr zebrał kilkunastu ludzi i szedł 
znów pochylnią w górę. Rozstawiał 
swoich co kilka kroków. Dotarł do 
przodka. Tu woda lała z piętra jakby 
w węglu zainstalowano kilka kranów-

Zluzował ludzi pracujących pod kies 
rownictwem Króla. Oświetlił lampą wę*  
głowy gruz, który wypełniał pochylnię 
po sam strop.

— Nie wybierać wszystkiego, tyle tyl*  
ko- aby się do filarów przecisnąć. Pod*  
bijać krótkie stemple,

Ludzie wzięli się do roboty. Za chwl*  
lę byli już tak samo skorzy jak ci. któ*  
rych zluzowali. Spychali kęsy w dół, 
lub podawali je robotnikom ustawio*  
nym wzdłuż pochylni.

Król oprawiał lampę, której płomień 
zalała woda.

— Piotr — powiedział cicho i odciąg*  
nął Czajkę na bok. — Ktoś umyślnie po*  
luzował stemple.

Czajka zacisnął zęby.
— Skąd wiesz?
Gderz przed godziną szedł tędy, 

chciał się dowiedzieć ile wozów trzeba 
przygotować do końca dniówki. Gdy 
wracał przypadkiem oparł się o stem*  
pel: był zupełn:e luźny, następny też. 
Zaalarmował górników... — Król ur*  
wał. Węgiel znów tąpnął, głuchy jęk 
przeszedł ścianami i stropem- Pracu*  
jacy mimo woli wciągnęli głowy w ra*  
miona. Ale posypał się na nich tylko 
miał, jakaś kapa strzeliła sucho.

— Gónrcy powiedzieli, że to nie ich 
sprawa, że nocni budowacze są od tego...
— ciągnął Król.

— Czy Gderz zawiadomił dozorcę?
— Tak. Ściągnęli budowaczy- ale' 

nim budowacze weszli na pochylnię...
— Król strzelił palcami.

Pracowano przez szereg godzin co 
piętnaście minut grupy się luzowąły- 
Robota była coraz cięższa. Nie odgrze*  
bywano całego gruzu, tylko pod stro*  
pem. na wysokość metra, dwóch... Bu*  
dowano gęsto, ale wielę stempli stawia*  
no na gruzie. Tąpania powtarzały się 
coraz częściej, woda lała bez przerwy, 
kapy trzeszczały pod ciśnieniem jak 
ładowane wozy-

Do pomocy pracującym przyszedł w 
międzyczasie stary Leśniak, objął od*  
dzielną grupę, w tej grup‘e pracował 
Jan. Czajka w chwilach odpoczynku ob*  
serwował uważnie swego dawnego ko*  
legę. Słowa Króla nie dawały mu spo*  
koju. Ale co z tym wszystkim Jan 
mógł mieć wspólnego? Jego przeszłość 
mętna i trudna do sprawdzenia... Czaj*  
ka obserwował go przy pracy: praco*  
wał ze wszystkich sił- jak przy pogłę*  
bianiu szybu. Odgrzebywał pochylnię w 
najniebezpieczniejszych miejscach tam. 
gdzie strop nie był jeszcze podbudowa*  
ny. Przy tej robocie każdej chwili gro*  
ziła mu śmierć. Nic Jan nie mógł mieć 
z ta sprawą nic wspólnego. Piotr w pa*  
mięci wyliczał nazwiska ludzi zatrud*  
nionych na filarach. Byli to przeważnie 
członkowie P- P R. o nienagannej przes 
szłości. >

W czasie jednej z przerw- Piotr za*  
gadnął Króla. Siedzieli obok siebie z dala 
od innych.

— A co ty powiesz o Kijasie?
Król podniósł ną niego wzrok:
— Kijas pił dużo, dwa razy zastałem 

go pijanego na robocie.
Piotr pokręcił głową.
Odcięte filary odkopano dopiero nad 

ranem. Wszyscy górnicy i ładowacze 
żyli. Niektórzy z nich z braku powie*  
trza byli półprzytomni zupełnie pozba*  
wieni sił. Rębacza Janiaka zanies-ono 
do szybu, przelewał się przez ręce i wy*  
młotował na swoją welwetową bluzę.

(Ciąg dalszy nastąpi)

A więc już w wodzie. Brr, zimna. Kołem stanęli wszy
scy w basenie, trzymając się za ręce Oho, można już 
pobrykać skoro „sąsiedzi" > obu stron mocno trzymają za 
ręce, f tak na przemian: raz ty, raz ja, raz oni chłopcy 

i dziewczęta pokonują straszny (?) żywioł".
Kto by przypuszczał. Zdawało się początkowo, że woda 
zimna. Bzdura: ciepło przechodzi przez całe ciało Zrozu
miałe. bo tyle ruchu i pierwszych ćwiczeń. A nasi św e~ 
tni pływacy, którzy uzyskali takie świetne wyniki, mó
wią: tak, tak, chłopcy i dziewczęta, będziecie musieli nas 
przecież zastąpić. A przyjemność pływania to mało, czy 

co? No, więc. -
Fot.: K. Przychodzki — ..Głos'1

Z okazji międzynarodowych mistrzostw Polski w tenisie 
byli obecni członkowie sekcji tenisowej AZS-u poznań
skiego wyznaczyli sobie rendez-vous w Sopocie, biorąc 
udział w mistrzostwach. Na zdjęciu stoją od lewej: Bo- 
rowczak — (Włókniarz — Widzew), Adamska — (AZS —- 
Poznań), Jaśkowie kówna — (Warta — Poznań), Lamper- 
ska — (AZS — Poznań), Piątek J. — (Stal — Poznań), 
Ksaw. Tłoczyński — (Ogniwo — Szczecin), klęczą: Bratek 
— (Stal — Katowice), Bełdowski — (CWKS — Warsza
wa), Tomaszewski — (Warta — Poznań). Przy okazji 
warto przypomnieć że z AZS-u poznańskiego wyszli tacy 
zawodnicy jak Foerster, P. Warmiński, 8-krotny mistrz 

Armii W. Przybylski i inni

l■ do czyłania

Powieść 
rysunkowa 
„KOSU"

>

Gdy Krupka się odwrócił, A- 
gaty Gong już nie było w prze
dziale. Wyszła na korytarz, 
gdzie na samym końcu stał 
przy oknie mężczyzna w śred
nim wieku, z nieco już siwie
jącymi (a jakże!) włosami na 
skroniach.

— Masz? — zapytał, ale nie 
po polsku, lecz w języku, któ
rym się wszyscy bohaterowie 
ciemnych przygód posługują.
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Nie odwracał się przy tym 
wcale.

— Nie udało się — odpowie
działa Agata Gong — w tym 
samym języku. Gdy chciałam 
go uśpić, nagle chwyciło mnie 
coś za włosy i ach! rwało tak 
że z bólu krzyknęłam. Nie 
wiem, co to było, chyba jakiś 
duch Krupka się obudził, ale 
nie podejrzewa nic. Wytłuma
czyłam się.

Mężczyzna przy oknie wysłu- 
chał sprawozdania, nie odwra
cając się do Agaty, która sta
ła obok i mówiła, jak gdyby go 
nie znała, szeptem przed siebie 
w próżnię. Teraz jednak męż- 
zyzna szybkim ruchem wrę

czył jej coś. Rękojeść pistoletu 
spoczęła tylko na ułamek se 
kundy w jej dłoni i broń znik
nęła w torebce.

Agata Gong zjawiła się znów

w przedziale Krupki, 
kałam konduktora — tłuma
czyła się, aby go zawiado
mić o zajściu, nie znalazłem - 
go i... Nie zdążyła zakończyć 
bo pociąg zbliżał się do wiel 
kiej stacji, zmniejszył tempo 
aż wreszcie stanął Na peronie 
odezwał się głos, który wołał- 
Paryż... Paryż! — po francusku 
oczywiście, ale wszyscy zrozu
mieli.

■

Kraków zwycięża Gdańsk
w zapasach

W Gdańsku rozegrany został 
międzyokręgowy mecz zapaśni. 
czy Kraków — Wybrzeże, Mecz 
zakończył się zwycięstwem re*  
prezentacji okręgu krakowskie*  
go 5:3.

Z prac zarząu PZB
Zarząd Polskiego Związku 

Bokserskiego postanowił nie do*  
puścić dodatkowo zgłoszonych 
zawodników do udziału w mi*  
strzostwach Polsk juniorów- W 
Szczecinie startować więc be*  
dą jedynie reprezentacje wszy, 
stkich okręgów.

Rozpatrywano również pro*  
pożyję Finlandii rozegran a 
międzypaństwowego meczu w 
zimie tego roku w Polsce, oraz 
propozycję Wiednia odnośnie 
meczu Warszawa — W eden. 
PZB zaproponował Finlandii 
rozegranie meczu z-Polską w 
dniu 8.' 10. br., natomiast jako 
termin meczu Warszawa —• 
Wiedeń wysunął dzień 7 wrze*  
śnia br. w Warszawie.


